PREN SMIRRTA BEZIĘSZNĄAS 

Zel wyd. „Poranna“ lub „Wiocz." 62 M 

43 dostawą w miejscu 66M 

Z przesyłką pocztową 68M 

Za? wyd „Poranna” i „Wiecz.” 124 M 
Z dwuruzową dostawą 

w miejscu . . „ 132M 

Z przesyłką pocztową 136 M 


NALEŻYTOŚĆ POCZTOWĄ OPŁACONO RYCZAŁTEM 


EHA MUKTAO POJESTKCZEŃY 


3 Mk. 


„wychodzi codziennie o godzinie 1 popoł. I o godz. 6 rano („Gazeta Poranna") 


P. T. Interesentów uprasza się o zgłaszanie w sprawach redakcyjnych wyłącznie między godz. 6 a 7 wieczoram w biurzs Redakcyl przy ul. Sskoła 4/1 
Rękopisów nie zwraca się. — Biura Adainistracyi otwarte codziennie od godziny 6-tei rano do godz. 7-mej wieczór. — Telefon redakcyjny Mr. 15 
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Stolica przed waiką. 
(Od naszego referenta wojskowego.) 
Warszawa, 14, sierpnia. 

Stolica Polsk? przygotowuje się do walki. Na- 
teszce miasto to, które zawsze tax niechętnie stu- 
chalo o Żołnierzu, pełne jest przygotowań wojen- 
pych. Nieomz! na każdym rogu ulicy widać stoły 
pajprzeróżniejszych Lig i Krzyży, zastawione pO- 
piłkierm dla żołnierzy. Nareszcie rusza się motro- 


Lwów, środa 18 s 


ierpnia 1920 


Rok XI 


Polska nie przyjmie warunku rozbrojenia ! 


Wiedeń, 17. sierpnia. 
(Telef.) (G) Z Londynu donoszą — „Manche- 
Ster Guardian“ dowiaduje się, że widoki qokowań 


dalej poprawia swo sytnacyę. Poia delspacyt 
pokojowa wedla tej samej infortmacy! otnnymały 
od swołego rządu polecenie, aby zie przyjmowała 


w Mińsku nie są pomyślnie. Plecy, mówi dziennik| zwarych żądań rosyjskich, domazatądych Se rr” 


— s3 przekonam, Że nie są pobici i ża wałcząc 


brojerńa Potski. 


Wiadomości z Mińska ciągle niema! 


im sedo żoiierzowi daa M Warszawa, 17. sierpuła. |Od niej pierwsza wiadomość, Na tę wiadomot. 


wianki gazety, broszury i okolicznościowe wyda- 
winictwm, 

Co krok spotyka się żeźdźców powracających 
bezpośrednio z frontu, zakurzonych Í oznojonych. 
Na każdym też nieomal zakręcie uficy mija cę 
kks samochód jednegu z wielu dowództw, które 
ibecnia albo Są już albo przemaszerowywują 
grzez Warszawę. 

Czy łudność maszej stolicy sprawę wolny 
arzięta jaż sobie ma dobre do serca? Niew'adomo. 
(W kaźdyen razie widać, że zaczyna się nasza sto- 
boa ate na żarty wotennem' sprawam! zaknować. 

Nie dziwnego. Nieprzyjac'e! stoi już nieomal 
m wrót. Jak wiadomo z konrmikatów sztabm ge- 
peratnego, opuściiśnry Imię Bugu. Wynika z tego, 
Ve uastępną tnia obrony musi być Tnią Wisły a 
więc przyczółek qrostowy Warszawa. 

Nicktórym mieszkańcom syreniego grodu wy- 
Paje sia tak nieprawdopodobną ta myśl, że w 
Warszawie lada dzień usłyszymy huk dział, iż za 
(każdą osne chcą s'e akoś pocieszyć. W tym celt 
wymyślają ustawicznie mowe, z palka wyssane, 
;poc'eszające wiadomości. 

Wytworzyła się też pod tnm względem zm- 
pe'nie osobliwa psychoza Im „zorszy* jest ko- 
munikat naszego sztabu generakrego, im bardziej 
bliskie stolcy wymienia miejscowości, tem gorli- 
wiej ricktórzy warszawianie rozpuszczają wiado- 
mości o nagłych, n'eoczekiwanych, cudownych 
nieoma! zwycięstwach. Dziś zapewnia ktoś, że 
pdobytiśmy Białystok, jutro, że Ossowisc w na- 
szych rękach i t..d. Jest to zupełnie charakterysty- 
czne dla lekkomyślnego myślenia z jakim war- 
Bzawiacy odroszą się do wszystkich zjawisk, wy- 
magających ofiary i wysiłku, 

Tymczasem wysiłek ten jest Konieczny i jnż 
najwyższy czas, by go podjąć. Tembardziej, że 


(Ciąg dalszy na str. 2-giej). 
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(Tdief.) (m) Do dziś w mody nie nadeszła je- | czekano niecierpiiwie przez cały dzień wczorzj- 
szcze z Mińska do Warszawy od deiezacył poł-| szy. Wieczorem powszeciną wwagę zajęły rado- 
skłej żadoa włedómość. Jak cbliczają dclegacya| sne relacye z iroutu, które pochłonęły całą w 


nasza przybyła do Mińska w niedzielę wieczonem, | wagt 


zatem w ciągu poniedzłalku powinna byłą nadejść 


Bolszewicy uciekają w popłochu! 
Cztery dywizy: bolszewickie rozbite — 3000 jeńców! 


Kreków, 17. sierpnia. 


(Teet) (O) Prezydent miasta Krakowa Fede| czity dywizyę bożerowickie próbą mamaą 


rowicz otrzymal wczoraj od szefa gztebu gen. 


Rozwadowsktego zawiadomienie o wielkich suk-| Stfaty armil bolszewickiej 


cesach naszych wojsk odniesionych w dutu wczo- 
rajszym pod asobbtem kierownictwem Naczelne- 


mo Wodza. Wedle tej kutormacyj zoztały 


północną, a 3.508 jeńców do mą do 
są bardzo 
Wojska boldzawickia uciekają w popisem, 


Weygand nie mógłby objąć dowództwa nad armią polską! 


Kraków, 17. sierpnia. 


nie mógfby Sbłąć odpowiedziamośi mu lej wyj 


(Telef.) (Q) „Naprzód dowiaduje się z War- mk, gdyż nie on ontiaoywat piy | oie qq Stwo- 
szawy— jak powiada z dobrze poinformowanego | TZY! Sytniadyę Obocrtą. 


źródła — że wedle mniemania panniącezo w mia- 
rodakrych sferach paryskich gen. Weygand, Da- 
wiący w Warszawic, szef sztabu marszałka Fo- 
cha, nie mógłby cbjąć naczelnego dowództwa 
nad armią polską, a to z następujących powodów: 

1) W obecnem stadytwm wojty gen. Weygand 


j2) Wobec tego, że wot obcy sw zły 
wojną sfarodową polską, wskarzye jest, aby na 
czole armii polskiej stat Polak zanerał Weygand 
może gsmiść tylko funkcys daredcze ! gotów fost 
w tym chadakterze pozostać w Polso. 


Imperyalistycz. sowiety potępiają imperyalistów Francyi i Niemiec! 


Wypierają się również sojuszu antypolskiego z Niemcami! 


Kósigswursterkawsen, 17. sierpnia 

(PAT) Radio. — Kamienew wobec przed 
stawiciela dziennika — „Daily Herald“, tudzież 
wobec wspólpracowmika dziennika „Humanite“ 
oświadczył, że rząd sowietów mie zawArt ani z 
Niemcami, ami z żadnym innym krajem nxładu 
zwróconego pośredrio abo bezpośrednio przeci. 
wko Pełsce, że warunki zawiegzonła broni i 
wstępne wArunki pokojowe nie wspłomiyyają nie 


o Niemcach, am toż o głosimiku między Polską a 
Niemcami, oraz, że rząd sowietów odmiera z obt- 
rzeniem insynnacyę, jakoby chcac pośtonać Pol 
skę dążył do wzmocnienia militaryzmu wiernie. 
ckiego, względnie mikitaryzmu imrego kraju. Kaa 
mienew zapewnił wiłeszcie ,że sawtety potępia. 
ią sped zarówńo niemieckich fk 1 fran- 
auskicit, 


Sw. 3 


i iah A a 


uły gło me do aceia. Władomąści, ate 
chodzą z tamtej strony frontu, byene) sa 
podsszająco  Bołszewicy po paru dniach 


złudzeń. Bołszewicy całą |xdność męską terro- 
ryzują i wcielają matyctun'ast do swoich szere- 
ców. Robią to tak szybko i tak bez ceremoni, Że 
łuł w ostatnich bitwach oddz aty nasze brały jeń- 
ców, wśród których już byli chłopi z niedawno 
zajętych polskich m ejscowości, IKAR 


” 


Ograniczenie w obrocie 
dewizami i walutami, 
Lwów, 17. sierpnia.. 

(SpJ W wykonanł wstawy, która oddała rzą- 
dowi na przectąz tedego roku dyktaturę wahtto- 
wą, wydal rząd rozporządzenie, ograniczające O- 
trót dowirami i walutami Rozporządzenie to Tno- 
ai dotychczasowy wołny obrót dewizami i wabo- 
tami zagramiczmemi, zacieśniałąc koło nprawnio- 
nych do handin niemi do tzw. banków dewtzo- 
wych, i Polskie] Krajowej Kasy Pożyczkowej, 
mających wykonywać Swe uprawnienia nA pod- 
strwłe wydancgo przez ministerstwo skarbu re- 
griaminu 1 w Ścistej łączności z komisyą dewłzo- 
wa warszawsky. 

Tem saman powróciśmy do stanu stworzo- 
togo w swoćm czasie przez min. Bliskiego — 
Odpadna trmasakcye giełdowe walutami, gaśnie 
przwo prywatnych osób, araz instytucyi zakupy- 
wania wedle śwego widzómisię walut ù dewiz, 
a pawet banki (i to także dewizowe) mie będą 
mogły odtąd w drodze swobodnego arbitrażu na- 
bywać dla stebłe ; swoich klientów walut ij de- 
wiz zagranicznych. Posładana dotąd waluty i de- 
wizy muszą być odstąpłoae bankom dewizowym, 
które swo własne zapasy i nabyte obecnie będą 
musiały trzymać do dyspozycyłt komisyi dewi- 
zowtj ł ma jej polecenie wzajemuie sobie w dro- 
dze ciearhę'u odstępować. 

Ustałą też wolne notowania kursów walut i 
dewiz. Komisya dewizowa, która składa się z 
roprezentantów banków dewizowych, P. K. K. P. 
J dełegatów nutisterstwa skarbu, ustalać będzie 
codziennia karsa — jak rozporządzenie powiada, 
na podstawie stwierndzoncgo Stanu posiadanych 
przez bank) dewizowe zapasów ì przy uwzzię- 
popytn | sprzedaży — które wiążące bę- 
burpna i gprzedaży wszelkich walut i dewiz 
sposób, % kurs kupna obowiązywać będzie 
przez benki dewizowe, kurs tu- 
grzy sprzedzży, a kors przeciętny przy od- 
stępywamniu sobie dewis i walut przez banki de- 


Jeżeli porównamy, stan stworzony majnow- 
szem rozporządzeniem z tym, jaki iStniał za cza- 
sów Biżtskiego, to dostrzeżemy następujące Za- 
gadnicze zmiany: 

1) Centrala dewis Bfińskiego była urzędem 
państwowym; dzisiejsza komisya dewizowa jesti 
właściwie zebraniem banków przy współudziale 
delegata ministerstwa skarbu. Jest to postęp nie- 
wątpliwy, gdyż komisya dewizowa przy takimi 
składzie daje rękojmię bardziej fachowego i milej) 
ołurokratycznego sposobu załatwiania Spraw ; | 
wiadomo zaś, iż w Świecie handlowym moment 
ten adzrywa ważną rolę. | 

2) Za czasów Bilińskiego wszelkie trans. | 
akcye giełdowe zależne byty od uprzedniego za-| 
zwołenia Centrag dewiz. Skutek tego był ten, iż 
nawet najbardziej gospodarczo uzasadnione obru- 
ty walutami 1 dewizami, jak np. przekaz waluty 
zagramicą dla zapłacenia towarów, importowa. 


„OAZETA WTXZORNA”, 


a) da pokrycia należności, jeżeli w serwole- 
niu na przywóz danego towzru, adztełozem przez 
kompetentną władzę (projektowany Główny U- 
rząd Obrotu Towarowego) będzie wskarznem, i2 
upoważnia ono jednocześnie do nabycia Potrza 
bnej waluty zagranżcmel. 

b) na koszta podróży i utrzymania stę zagra- 
micą do kwoty 500 franków ma tydzień. 

We wszystkich trnych wypadkach pora km- 
portem towarów z% zagranicy j pobytem zagrani- 
cą a zatem j we wszełkich wypadkach pokrycia 
należności, wynikających z dozwolonych przez 
odpowiednie władze transzkcyj handlowych, mm- 
s być uzyskano przez odnośny bank dewizowy, 
do którego zwraca się klient, uprzednie zezwo- 
lenie komisyi dewizowej. 

Omawiane rozporządzenie jest owocem kt. 
komiesięcznych prac przygotowawczych, przed- 
siębranych przez ministerstwo skarbu przy n- 
dziale fachowych czynników. Ciągły spadek kur. 
su mark] polskiej zagranicą skierował czynniki 
kompetentne na droze badanta, co jest przyczyną 
te] dewaluacyl i jak jej zaradzić. Ministerstwa 
Skarbu doszło do przekonania, że poza momen- 
tami natury gospodarczej (niekorzystny bilans 
płatniczy Polski) przyczyną dewainacyi marki 
polskiej sa speknlacyjie zakupy walut i dewiz 
zagranicznych, uskuteczniane przez rzucanie na 
targi zagraniczne marek polskich, bardzo często 
bez gospodarczego użasadnienia, tzn. bez potrze- 


by nabywania tych walut i dewiz dla celów go-| 


Spodarczo wskazanych. Temu postanowiło zap- 
biedz ministerstwo skarbu.w ten sposób iż o- 


graniczyło koło uprawnionych do obrotu waluta: | ego piana zawiadamia, że zaprowathą m sietfw 


mi į dewizami do banków dewizowych, dziala! 
ność zaś tych ostatnich w dziedzinie handlu wa 
lutami i dewizami określiły Specyalnym regu'ami. 
nem i poddało kontroli zebrania banków dewizo- 
wyoł. Tą drogą, sądzi ministerstwg skarbn, uda 
Się wyeliminować spekulacyjne transakcye giel- 


~ 


dewe szkodzące stanowi naszej waluty, į ograni- | 


czyć iłoś ći rozmiary tych transakcyj do vranic 
— nakreślonych potrzebami naszezo gospodar- 
stwa. 

Zasadnicza myśl om:wianega rozporządze- 
tla jest bezsprzecznie zdrową 1 vzasadnioną. Wa. 
luta każdego państwa jest dziś dla miewa łedi yin 


4 rajdrogocenniejszy:n instrumentów jego życial 
gospodarczego, decydujących o rozwoju a niekie-| 
dy I bycie tego państwa. Państwo, posiadające 


wahrtę zdeprecyonowaną | wykazułącą stałą 
tendencyę zmiżkową, jest naraźc. na takie zja- 
wiska, jak głód w kraju, ograniczania produkcyi, 
a nawet ustanie pewnych gałęzi produkcyi u sie. 
bie. Jasnem jest tedy, iż kierowane pocznciem 
samoobrony chce się ochronić przed łekkomyśl- 
nemi spekulacyami, które i tak już zdeprecyono- 
waną na skartek położenia gospodarczego teso 
państwa walutę w głębszą jeszcze otchłań s:rą. 
cają į tem samem unieszczęśliwiają masy lndnv- 
&i krajowej. 

Uznając tedy w zmmpelnośi  racyonafność 
samej zasady, iż należy wykluczać spekulacyjne 
trarsakcye, czynione przez czynniki często nic- 

odpowiedzialne, nie możemy powstrzymać słą 
od nadrnienienia, ¥ rząd w swe] gonłrwości zada. 
leko się posunął Usunąć wszelią arbitraż, nawet 


poważnych banków, znaczy narażać państwo na- | 


Sz8, i tak niezasobne w dewizy zagraniczne, na 
dotidiwy brak tych dewiz, i zmuszać nas do czy- 
nienia zakupów tych dewiz w chwili, kiedy one 
są już nam konieczne, a nie wtedy, kiedybyśmy 


go M 


L Ę 


uje Komiiet Obrony Kresów 


boty ts unogół mw smję dzcydakccoe Ba Biza 
naszej waluty znaczenma) do banków i kantroła 
nad baskami czy te nie dajoanz lekcomyślnych, 
spokulacypaych tramsakcył. Ta aroga wykżuczyłoa 
by się od dbrotu dewirane osoby | mstytecyć miò 
odpowiedztaine, pozostawiło bankom szwubodny 
arbitraż, któryby ułatwiał nam zaopatrzenie słę 
W potrzebne nem dewizy, a przytem mtalowy pań 
stwa możność wyłądn w operacys bankowe d'a 
zbadania, czy z operacyl tych jakaś szkoda dla 
naszej waluty me wynika. Skrępowanie banków 
dewizowych, jeke przewtdnię omawiane Tozpo- 
rządzenie, może wywołać n nas więkzzy jeszcze 
— niż dotad brak dewiz i wałut zagranicznych, ł 
spowodować skutek wręcz przeciwny od mamie- 
rzorcgo: podrożenie tych dewiz i walmt. Może 
atoli praktyka komisyj dewizowej, składającej sie, 
jak Już zaznaczylśmy, z reprezentantów banków, 
zdoła wybrnąć szczęśłwię z tej sytmacykh | ama- 
Hiwi przez umiejętne i rozumne stosowzńe pr 
płsów rozporządzenia municio tych trudaascd, 
jakie wywałać mogłoby ryyurystyczme stosowa- 
ma postanowień najnowszego rozporządzenie — 
Skład komtsyi dewkzowej pozwala w tel mierze 
żyw pewne nadzieje. 

Wchodzimy w każdym razie w nową fazę 
naszej polityki walutowej. Do warunisów pomyśl- 
nego jej rozwoju należy atoli w niorwsupm tze 
dzie korzystne dla Poisk zakończenie zmagań a 
Rosyą, która dopiero da nam możność prowadze. 
nia jakiejkolwiek nawpół normalne; polityki gospo 
darczej i wahitowek 


Z prasy bolszewieklej. 


Lwów, IT. sterpnia. 
„W UWOLNIONEJ GALICYT, 
(4; fu) Otrzymaliśmy egzempiarz bołlrrewickiega 
| pisma „Rewolucyjnyj Front“, w którym rodnkcya 
|stałą rubrykę pt. „Z uwo:nionej Galicyf* 1 apstuje 
do Żołnierzy, ażeby donosili jej, jak przyjmuje kgd- 
'dność robotnicza i włościańska kdeqn władzy sA- 
,wieckej. Pismo ta zapowiada, łe omawiać będzia 
obszernie życie włościan i cobotrików gziicyt- 
„skich, tudzież ich stosnnek do sowietów i cze 
| wonej armi 


NA POMOC CIEMNYM BRACIOM W GALICYI 
(u) Komenda armii bolszewickiej — wodłe 
'dontesenią pism sowieckich socpaniawwrałą 
oddzia! lotniczy, który ma za swónnia 
przodziorać się na tamwcach przez nasza Rmo bo 
jowe i rozrzucać po wsiach zaficyjstch agltacyj 
ne broszury, gazety i t d dla włościam. 


NIEPRAWNA REKRUTACYA 
CZY SZKOŁA SZPIEGÓW, 

(u) Komenda XIV ammi bolszewickiej oporu 
laca na granicy Galicy wechodniej orłnsiia, we- 
dlug dostarczonego nam oryginalu następujące 
wczwamie: „Ważne dla wszystkich Gańcyual 
Wszyscy Galicyanie, bez względu na przynuteż 
ność partyjna, przebywający w rejonie XIV ar- 
ndi, maja obow qzkowo zarejestrować stę w prze 
ciągu najbliższych siedmiu dmi. Relestracya odby- 
wa się: w „Fłałbiuro” przy Polarmů XIV, w „hak 
stalach“ przy „Pod wach” XIV armii, w sztabie 
Naczelnika tyłu XIV armi, oddziałach tylnych ì 
najbliższych „Parkomach" K. P. U. 

Spisy wszystkich zarejestrowanych wras 4 
hmi, należy odsyłać do „Halbiuro“ (rafc, bYe 
ro) przy „Połarmi* polit. armit) XIV dla dalsze- 
go przezmaczenia. Uchyłający się od rejestracyf 
Galicyanie wrważam będą jako dezerterzy. 
| W Nr. 4 pismo „Bilszowykć omawiałge gene- 
[ze tego wezwania wspakaja jnieresowanych, Ż6 
mie będą ant aresztowani ani też wysłam na front 
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„GAZETA WIECZORNA". 


Fu I 


wrangłowski, lecz przeznaczem sa do Sziachet- |Szczyci się nia. Lecz żada, ażeby na jej sztanda- |hrotnie w obecnej walnie, miedzy nem poł 


niejszego posłannictwa. „Wszyscy Galicyanie — rze nie było am jednej plamy. Przewodniczący | Wierchawką, gdzie zabił oficera 53 pp. i 
potrzebni są do wysłania dła rew. woj. sowietu Republiki L. Trocki, Moskwa, żołnierzy i pod Rupnem, aż „wraża* 


pisze Bilszowyk - 


pracy w Gaicył, potrzebującej w obecnym cza- |17. lipca 1920.“ 


so jej wyzwolenia, jak najwięcej pracowników”. 


PRASY. 


O ile wiadomo z dotychczasowych doniesień, 


pupile Trockiego, nie bardzo wzięli sobie do Serca 
BOLSZEWICKIE CELE WOJENNE W ŚWIETLE | słowa rozkazu jego. Już w samych tylko Brodach 
sztandar ich został skalarny raburnkami i zbryzga- 


(u) „Rew, Front“ pisze: Przed napadem pof-|my krwią jeńców polskich i Jndności cywilnej, 


skim, rząd sowietów używa! wsze!kch środków, 
ażeby zapobiedz(!!) rozlewowi krwi, lecz „pań- 
ska“ Polska odrzucała wszystkie nasze propozy- 
cye pokojowe, a w końcu %azpoczęła wojnę. Obe- 
cnie oświadczamy, że nie dla rozszerzen:a(?) te- 
rytoryum Swego i nie dla zdobyczy(?) prowadzi- 


STACYA ZBORNA JEŃCÓW POLSKICH. 
(u) Jak domoszą pisma bolszewickie, stacyę 
zborną jeńców wołemmych, urządziła komendą ar- 
mü czerwonej w Zmerynce. Stamtąd dopiero roz 
dziełają jeńców na pojedyncze grupy i wysyłają 


my wojnę. W wotnie tej robotnicy i włościante | W głąb kraju. 


Rosyi i Ukrainy, chcą wywalczyć tylko jedną 
gwaramcyę, że wystąpienie Polski i generała cat- 
Skiego Wrangla jest ostatnim atakiem przeciw 
rządowi robotników i włościan. Jeżeli otrzyma- 
my te gwarancye, to rząd sowiecki gotów jest 
każdej chwili rozpocząć pertraktacye pokojowe 
ze wszystkiemi państwami sąsiedniemi nie wyłą- 
czając Polski. Gdy jednak nie otrzymamy tych 
gwarancyi, to potężna armia czerwona, rozgromi 
anmię polską nie dła tego, ażeby rządzić nad ro- 
botnikami 1 włościaństwem, lecz dlatego, ażeby 
oddać ostatnim wszelką władzę w Polsce i w ten 
sposób skończyć wojnę, zawrzeć pokój i navig- 
zać ścisłe stosunki sowieckiej Rosyt, Ukramy E 
sowieckiej Połski.” 


JEŃCÓW ZAMIENIAĆ W AGITATORÓW BOL- 
SZEWICKICH. 

„Rew, Front" ozłasza pod powyższym tytu 
dom rozkaz przewodniczącego rewol. woj. sowie 
ta Republiki do armii frontu machodn ego i półno- 
ano- zachodniego, Nr. 231 następującej treści: 

„Obecnie kłody pod uderzeniami naszemi ar- 
mia bomżuszyjno-szłacheckiej Polski rozpada się, 
u ficzbu jeńców ciązie wzrasta, nakazuje: 1) W 
formie nstroj | drukwwanej ciagle pouczać wojska 
czerwone, a zwłaszcza świeżo zadąznięte, że żol 


przyżnownać 
leb zbałamauconych braci, ażeby później oddać `ch 
wwolmonej ojczyźnie polskiej, jako uświadomio- 
nych braci. 2) Badać energicznie wszelkie don e- 
siema o nadużyciach wobec jeńców polskich, żak 
również wobec mdności miejscowej, bez względu 
na to, skądby te doniesienia pochodziły. 3) Przy- 
pomneć stanowczo komendantom | komisarzom, 
kh odpowiedzialność, za nakiokładniejsze wyko- 
nemo rozkazu niniejszego. Lndność robotniczo- 


właściańska kocha Swoja armię czerwoną. —lPlsmo to podaje, że odznaczył się on miejedno- 
EC yan EE a. w. E A aie T aD PG EAS y i ELYSIUM TRUEENZETETYY TAM 
JAN STUR. | ukochanie mo 4 pragnienie, które gę nie Śmie zi 


ME HORA RURE 1 ŚR ROMA 


Lwów, 17. sierpnia. 


Myśliciel, który potrafi oddzielić rzeczywi- 
Stość od Bogza i wyzbyć się pokusy służenia ciel- 
cowi, ulepionemu z gliny, bijąc zarazem calu 
przed niewidzialną potęgą. Przeto očirąca wSspo- 
mmienie zamków, w których białe miewiasty i $re 
brne misy i wielobarwne tony muzyki w szał mi- 
tomy wprawiają młodych rycerzy, ciągnących w 
bój szlakiem Średniowiecznym. Ataw:zm, budzą- 
cej się namiętności zamyka w książce, kędy 
«wśród kdombów kwiecistej prozy tańczy girlanda 
przeplatanych rymów, a rytm, am na chwlę nie 
wypuszcza ze swych objęć wojowników oszoło- 
mionych miękkością łoża: — oto jeden z Rilke'vz 
szedł przed wiekami ugorem twardej zbrol 
przeciwko pohańcom. Sztandar przodownictwa 


zdradził dla wdzięków kobiecych. Zasypiajac w 


rozkoszy dał się wyprzedzić towarzyszom bite- 


_ WIEŚCI Z KIJOWA. 

(u) Jak donosi „Rew. Front“ z 1. bm. odbył 
się w Kijowie wobec licznie zgromadzonej publi- 
czności meeting inteligencyi, zorgan zowany przez 
oddziały polityczne -armii. W imien'n armii prze- 
mawiał między innym członek sowietn rew. Ara- 
low, apełując o pomoc kulturałną dla czerwonej 
armii, W imienim uniwersytetu kijowskiego o- 
świadczył prof, Egorow: „Profesorowie wważaję 
za obowiązek swój wziąć udział w szerzeniu o- 
światy wśród armii czerwonej. Prof. Dubynskyj 
oświadczył: „My chętnie pójdzienry pomagać ry- 
cerzom czerwonym, którzy wyszh z pnia naro- 
du“, 


SZEŚĆ MIESIĘCY NA UKRAINIE. 
(u) Pismo botszewickie 


kuia prze. 
ciela pasmo życia tego heroja. 


Katastrofa wulkaniczna na Jawie 
Wybuch wulkanu Merapi. 
k Paryż, w sięrpmin. 

Drogą ma Amsterdam przyszła wiadomość a 
Weltevreden na Jawie o wybuchu wulkanu Me- 
napi, który już kilkakrotnie, ostatni raz w r. 1872 
napawa! mieszkańców okolicznych miejscowości 
przestrachem. Dopiero przed rokiem wybuch wul- 
kanu Kloetu przyprawił o Śmierć dziesiątki tysię- 
cy Ja'wańczyków; obecnie zdaje się znowu grozi 
rodobea katastrofa, które ma Jawie me należą 
zresztą do rzadkości, 

Ta wielka i bogata wyspa, o nadzwyczajnej 
wprost urodzajności ziemi, o okolicach cudownie 
pięknych, jest zarazem najwięcej wulkanicznym 
obszarem Świata, Tutaj jest siedziba malłniebez- 
p:eczniejszych gór ognistych. Do nich należy Kra- 
katau, na małej wysepce tej samej nazwy, w cle- 
Śninie Sami, między Jawą a Sumatry, którego 
wybuch dnia 27. sierpnia r. 1883 był majwiekszą 
katastrofą wulkaniczną czasów nowożytrwych. — 
Skutek był straszny, gdyż 


obszary na Jawie i Sumatrze; wyrzucane do wy- 


sokości 30 kilometrów słupy popłołu, w ilości mi- 


„Rewołucyjny Pront“ |honyyw metrów kubicznych, zaćmiewaty przez 


w Nr. 55 z 31. fipoa, zamieszcza sprawozdanie Ræ | proot: ternastu dni słońce icręzu setek 
kowskiego, złożone na zebraniu komumstyczećm ery reje pea Aa lat, jk. > 


w Charkowie w sprawach aprowizacyjnych, 


światu zname zjawisko krwawej zorzy wieczor- 


Wedłe jego sprawozdania w czerwcu zdoła- | nej Wywołany skutkiem wybuchu Krakatana przd 


no przy pomocy 


mieckiego 14 milionów pudów wegh, 
Ludność na Podolu | Wołyniu garnie(???) się 


bręanizacył sowieckiej zabrać | winy razy wokoło ziemi; 'wstrzzśnienie 
14 i pół milionów pudów zboża, a z zagłębia do- Wiki E Aa z ; 


wszystkio barometry swy- 
dog przeszły 2 mrm. Pal chistewta okrążyła kutą 
ziemską przeszło trzy raty. 


do bolszewików, a o rządzie Petlucy wytaża Się |gpspiozył były słyszane nietytko ma oceanie indyš 


jak najgorzej. 
W powiecłe umańskim, wszystka ludność 
wstąpiła do annii czerwonej. 


ŚMIERĆ KOMENDANTÓW  BOŁSZEWICKICJL 


znajdaiącym sią okato 
trzynastą część całej powierzchni stemi, Hogt oian 
w hndzłiach obliczona na 75 tysięcy. 

Na Jawie leży kompleks wulkanów we wscho- 


W walkach pod Wołoczyskami zzinęlt od kul|dniej części wyspy, w okoficy miasta Soorabała. 
potskich — jak donos: „Rew. Front“ — komen- Tutaj wznosi się wał górski Tengger, ze sławnym 
damt batalionu N-skiej dywizy strzelców Potem- | Bromo, otoczony wieńcem dymiących kraterów. 


kin i komendant roty Martyszka, 

To samo pismo donosi, że we wsi Pefiki, po 
lewej strone Zbrucza, zginął komendant konnezu 
oddziałn wywiadowczego telże dywizyi Katyma. 


Scie. Włożyłem grzech mój w trumnę. Jestem wol- 
ny. Wracam do Boga. 
A Bóg jest to taki. 


m; rękoma, jak genszyjski Jehowa. Ale ucieleśnia 
się często, wstępuje w kamienie, w grajków wę- 


, ürowrych, lub w pieśń. Nie jest wszędzie, I prze- 
to wolno twórcy z poołażliwym coprawda uśmio- 


chem, z łagodnością wielką sprawować sąd nad 
tymi lub ludźmi, którzy zachodzą nam droge, a 
„powiastek o kociiamej Bozf' nie rozumieją, bo 
nie potrafią jej odnaleźć w skromności, ciszy i 
codziennem zdarzeniu. 

Nosimy (bowiem Suknie, skrywające maszą 
nagość. Nesmy falsz i brudne frazesy. Na sobie— 
cudzość. Nie zna brat brata. Nędzarzy wimniśmy 
z siebie uczynić. Byśmy sobą, t. i wolni byli. Ża- 
dnym przedmiotem miezwiązami, By między nas 
a oh nie kładło się żadne pożądanie, 

Alel 

Ci, którzy Zo nie znają, cywilizacyjne spel- 


wnym. A gdy go wreszcie zbudziło sumienie —| niają przykazania. Tak, jakby Chrystus a Merks 


Śmierć wziął na swe bary, jako pokutę żołnierską. 
Skon w walce z wrogiem. 
Pisząc „Śpiew o miłości 
Krzysztoła Rilkego“ — tak prawi! twórca: cięży 
na mmie grzech pierworodny, dziedzictwo przod- 
ków w mej krwi. Wabi me. woła. Oczyszczam się 
zeń, całopaląc mu godzin parę twórczej wyocbra- 


jednem | tem samem byli. Jak gdyby Stephenson 
choć do ziemskiego przyczynił się był szczęścia 


ił Smierci Korneta | Judzkości! 


Przeto coraz bardziej odsuwa się Rilke sd 
zgiełku różnorodnego ku jednostajnej szarzyźnie, 
od zanóarwy otoczenia ku Ślęczeniu na miejscu, od 
ŚwietnoŚci życia do kontempiacyjnej pok 


gai. Wyrywam je ze siebie j wkładam w. książkę: | Dlatego też apoteozuje paraktyka Ewalda, którems 


AWA Z 


Ten właśnie Tengger, "wraz ze swołni 


|mi test najbardziej interesującym krajem walka- 
nicznym na ziemi. To też Holendrzy, cl mistrzow" 


scy kołonizatorzy, postaral się o He możaości m 
łatwić odwiedzane go. zatładałąc wygodne tro. 
na równi z driećmi opowiada swo baiki. Szczę- 
ślłwcze, mówi, który mie możesz mtęrmać sio £ 
wypadkami, bieżącymi, jak blazry. Patrzej, in 


| wychodzą na spotkanie — śmierci. Szuksją $, 
| budzą ją ze snu przekomem tralasowasiem gonia- 


Przebywa poza Światem, który wczynił swe- | 


cych dzwonaczków. Ty, dostofiy, czełmsz, póki 
się nie potrudzi i do twych kolan nle przyłizło: 
lektyka służebna wielkiego możnowładcy. 

Dlatego także kocha Rilke zmrok, w którym za- 
cierają Się kontury dnia, w którym wszystko róż- 
me w jednię bezeranicznąę się stapia 1 Rosyę kocha 
z jej prawogławiem — u ludu — mistycznem, bar 
dzie] 'chrześŚcijańskiem, niżH katolicyzm, a gro- 
testantyźmie już mie mówiąc zgoła, 


+ R a 


t Hymn: uczucie wzbierające tak wietką pote- 
gą, Że Tczrywa tamy, a nie: — czyni w niej je- 
no wyłom przez który sączą się węższe, łrb szer 
sze kropelki wierszy.Wybucha, jak snop wodotry 
sku olbrzymiej pojemności, wznosi się w górę, lub 
rozpływa się w skargach, orlem bidu o złom 
Iprzeznaczenia. Nawet w duszności lub w rezy- 
gnacyjnem załamaniu rąk — niezmierzomy, zam- 
(kmięty w formę prawie jednakisgo wciąż natęże- 
nia nawet w szaleństwie miarowy (nie; umiarko 
wany!) w ekstazie gadny, w spokoju elstatycz 
ny — zażywający koryta — która przy nad- 
Zwyczajne} wybuchowości rzeki długością swą Á 
szerokością przekracza niejedną mię. 


(C. d n) 


i „OAZĘLĄ PORANNA”, _ An 5309 


koleje Mp. Europejczycy zażył ua-il k gesto paminczkajej wyspy, Ws? Zarzzzm — À pań sę awe wstyúziia pytwć, czy © 
wet na szczycie Tengyere (3700 m. sad pozomem mczegónie urodzą. Wara Morap kia Arot- dup, cry babs? 


morza) stacyq tiitnatyczną, słynne Tosari, poio- se bywa już uswiedzawy siazczęcysi wykazać | — To jes mtas reor  Jodnę i drugie Pas 
żone sa Wystałącym olbrzymim bloka uastyzłej sinszmie toż indiwóć tnem bawa che taj wa: Bug stwurzyt. 
inwy. Miejscowość tu zarówno ze względów Ki- |sammowitej góry. Podczas dawnych wybuchów — Ciekawam, cy on sajchętmcj je? 


matycznych, lak tet cudownego wprost położenia wyrzacał on cało newy popołu | rocpałonych xa- — A ocóżby jak me cebalegi 
mn wielkz przyszłość. mien, przy oboczym wykuńm wydsbywa “q — Faam wosk. prawda to? 

W oddaientn osmine kilomewów od Tosari tate I płynna lewa czwsta, zwawtko seagh? dość — Cebule waze reire, aie cafterdziej to en 
wnosi się ponury, straszny Bromo, widoczny |rzadkie na Jawie. Fakt ten wskurywałby ua to, | nećka chieb, jablka, jaja i same takie rzeczy. Mo- 
dopiero z brzegu krateru Tenggeru. Od czasu do że idzie tu — jak sią zdało — a wybuch wyłątko- |żo mace co dia niego? 
czasu ukazują sę wyrzucane zeń olbrzymie chmo- | wo TOLDY, Baby grzebtą w kobiafrach | do nadsawiore 


ry dymu, ulatującezo prostopadle, wyztądałąc niby czapid żołnierza wkłada każda co może. 
wystrzelono 7 DNIA. 


z jakiejś g gantycznei armaty; — Czemu mu pan nie daje, panie wołak? 
SENSACYA NA JANOWSKIEM. 


-— Dostanie dopiero po raporcie, bo pierwef 
mmy Zmcełiowuł csertantwywi., 

Baby poczyaj kiyć, żołnierz stę Śmieja, a co 
mwydrzejszz publika Śmieje się jeszcze bardziej 


ad żołnierza, 
Si Pożarowski, 


przejść przez Tengeer, który na wysokości 2500 


storyczeych, zdy ówczesny Tengger pierwotnej wistbłada. Czwownóg spaceruje powańrie w 
wysokości trzech i pół tysłaca metrów zapadł się proc s x. Janowskiej 17, tr | OOOO ETSEAN E 
wskutek wybucha, dząc w przechodniach łatwo zrozumiałe zaciokn- 
Tekte zepadenł słę kraterów pa wielkim |wienie. Ale nafbandziej interesni cię nim kiamosz- NAD7TŁ SLT 
wybucha są rzeczą dość powszechna; także i We-|kl z m rozatek, Nawet u, które iruarwajem eit, TaT hidi Sian 
szuwwiusz doznał przy wybuchu przod 15 laty ta- wysiada przy ntłcy Bema, aby mio przypatrzyć GLÓWNE Mh. 690.900, 119.000, 770.006, 
kieso wsśregśnienia, że chaczkterystyczny kształt | tej „bołszowickiej radzinie* t- FE. zła, 
kóry uległ widocznej zmianie, Po nastepnych WY*|  prerosłące są Ich dyskwrma ma tem temat | Wi GRANE granych w kwocie Mk. 23,388.000 
puchach Tenggera powstały nowe kratery, ma — Moją kumo, yć sam Pan Bóg togo beołsze | przyradają na V kiasę (ost:tniąj L Polskiej Lotary! Klasow, 
wisporun'anej lawicy piaskowej, jeden z nich wla-| uga jyż dubelt pokarał! BUJ CO DRUG! LOS WYGRYWA. "TUM 
śnie ukrywa groźny Bromo, który airzeć można ? Ciągnienie coociziennie od 13 wrrejnia 
— Niby crom do 9 października 1920 roku. 

Cena losów: tA Ma. 200—, 1/4 Mk Iud- ys Mk. 50—, 

Wysyłka losów za poprzedniem prze» 


"wtedy, ady zcidrie słę w dół, aż do brzegu krate- — Bo jeden. gab dem Goa Dada, 4 Gł Aga 
Mazaniem naiężytości lub za załiczką, 


rm. Do krateru samego dostęp jest niemożliwy, AE 

wskutek wydobywających się co chwiła duszą- 2 

„cych i goracych oparów. Jest on kształtu okrągłe-| — K edy podobno te wszywdkie potwory są te- zamówić najszybciai. Ly M RAE zy 
w kolektu ar;  B, KAJSMĄN 3 

kich, wskutek dzałania ognia czerwonych  Ścia- | — Uważa pan, jaki on ma pysk? Jakby go ca w Przomydiu, Plac Na ramie bk 5a 3937 

, WŚ tuszających apali. * * 

mach, tysiącem otworów, wśród ogłuszających Zarwanicy złapali r. LU jy i Leritnów i) 

ca Sine grzmoty i trzes'enie ztemi towarzyszą dyiej zaczą metryk dochodzić. f mi , k z Rz . 

tenu straszniema, «le wspaniałemu w dowiskn na- — Czy to on, czy ona? Panie wolak, jak stę poleca kufry, walizki, 

dowoami, leży o 206 Momewów m wschód og ie. | — Wiedkd 8. act E aada prain saa 

go centrum waikenów, w środkowej Jawie, mnie] «Bo nisi wie ble 

epa jest mujszerszą. Nie nałeży go mieszać z n-| Ta nie bądź i hmo a 

NEPE ; : = par duma, zrzeszy wiele | RETE? , d 
r a a n a l dd wl. ted ma take przezwiska PPR at dra head | przepi 
kapem. Należy do ławańskich gór ognistych Śned- D pn Z O PĄ 


go kika, o obwodzie jedeego kilometra, o gład- kie garbate. 

wprost syków, wydobywa się z głębi gorąca Pa-|  .—- Cicho pani bądź, bo leszcze mmi pizichr 

per. to bydlę nazywa? torby i wszelkie przy” 

więcej w tem miejscu, zdrzie wązka ale długa wy- — E! Ni może trafić do domu? ” $ E K L A AŻ A 
J D k woż j į st ie | 7 

doled części Jawy, który jednako nie jest wu m A | OE, | + 


miej wiefrośc: i wznosi się do wysokości 2875 m. — Jak? Makolągwa śŚcisnął go za nerki, a 
Rezydencys Kedu, w której znajduje się właśnie Antek dał mu lewatywę ze sołę. 
Merapi, oaieży go najgęściej zaludnionych części — afik Avetz się pan! 

z? ITEA Ge AP "PSY PRE ` EN", m z taid *r 


KAZIMIERZ LEWANDOWSKI Hosanna Tobie synu naszych łez 


| ojcze nas ych tryumfa nych gwiazd, 
Powrół do ziemi. 


P.lmam: Ciebie przyjmujemy dziś, 
Święcąc proroka do Ojczyzny wjazd. 
(Marsz pogrzebowy ku czci J. Słowackiego). 
—g 


Roześwieflijcie wy się błyskawice ! 

| rozegrzmijcie wy gromy-moździerze | 

Bo wódz błyskawic i władyka gromów 
Wraca na wieki w krąg prastarych gniazd. 


o 


szept CHORA W najpieściwegy m err 
Z ust Twych sią uczy swych najczulezych tohnień 
Bie ta słodycz, co jest miodem ar, 


To jedna struna z Twych bardowu stram, 


Kiedy uderzysz w Twoją strunę drugą, 
Kruszy się ziemia i zgina się dęk, 


O zegrzmij pieśnią | niech tętni s Twych strem, 
Na mrowie karłów rzuć Twą gniewu sirg, 


Psalmisto natchnień Sarm'ckiej krynicy? 
O o się rzesze zbiegły na Twój dzień 

piesząc do prochu Twoich zemssich szat 
Z modlitwą piesni i pokłonem serc. 


W niebiesiech łuną płomieni się pali, Co znają jeno chìob ustami mieć, 
Pieśń Twoją słyszym. boś Ty był jak słońce 

Niechaj się wszelka rozpierścieni tęcza, Płynące w biękit świetlanymi nawy. 

| roześpiewią się wszystkie fontanny, 

Bo nam z zachodu, w żórawiany lot, 


Płynie skrzydlaty rz.dca serc i dusz. 


Zjadaczom chleba rzuć, o Władco dusz, 
Twoich słów bożych nieskalaną karm, 
Rozpal natchnienia promienisty krąg, 
By się nim pasła tych żórawi czerń. 


Hekroć księżyc na srebrzystem niebie 

Snuje swe ciche romantyczne l:anie, 

Pieśń Twoją słyszym, bo, miesięcznym czarem, 
Szła Twoja dusza pól srebrzystą miedzą. 


Zakwilcie słodkie słowiki wiślane, Zstąp Duchu Boży, by płomienny ptak, 


Niech się żielone rozŚpiewią topo!e, 
| niechaj kwitną te kwilące drzewa 
W noc, kiedy Repsod wraca szlakiem chmur, 


Witaj o Królu, Tyś Mocarz i Pan! 

Z tułaczki wracasz pomiędzy swój lud, 

Boś nas doświadczyć chciał, czy, opuszczeni, 
Chować będziemy głos Twych świętych praw, 


Wracasz z tułaczki, lecz Ty byłeś z n"mi, 
Po wszystkie czasy, Ty nasz Król i Duch, 
A Twe królestwo jeno coraz szerzej 
Kwitnie na wdzięcznej łące ludu serc. 


Ty jesteś wulkan, co kwiatami bucha, 
Ty rozperlony kaskadami słup, 

Tyś krzyż zatknięty na Golgocie klęsk, 
| maszt łabędzi naszych białych naw. 


liekroć szemrzą w wąwozach strumyki, 
Szczebioce ptasząt' chór roześpiewiony, 

Arty sę skarżą, szepcą cyter struny, 

Pieśń Twoją słyszym, bo Ty śpiewasz x nimt 


Śriewaku boży, na Twą smętną nutę 
Szumią nam lasy i szeleszczą wody, 

Tyle jest smutku we łzach Twoich skrzydeł, 
Tyle śpiewności w powiewie Twych śnieńl 


Tyś jest słodyczą naszych polskich słów, 

Tyś jest miękkością tych ojczystych strof, 
Tyś blaskiem siowa, Tyś jest iskrą Ducha, 
Ogniem brylantów, lśnieniem rannych ros, 


Noc się lipcowa u stóp Twoich kładzie, 
Niby w swym panu zasłuchany strdź, 


Ilekroć słońce, by pożary złote, Biczem natchnienia te szeruji sieca, 


Na apostołów Twoich zwartą garść, 
By, zachwyciwszy ognia Twcich czuć, 
Szli przeobrażać polskie skiby w krąg. 


Niech się zieleni tych zagonów ruń, 

l skarbów naszych niech się mnoży głąb, 
Niech trzykroć wolą zestali się pierś, 
Niech si. potroi czucie naszych serc! 


To Twoje dzieło, — dziś, święcąc Twój wjazd, 
Króluepielgrzymie błogosław Twój lud, 

Twoich nawiedzin z drżeniem czeka lud, 

Huf wyzwolonych czeka na Twój znak l... 


= 
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Paryż w sezonie ogórkowym. 


Paryż, w cerpin. 
£eorrywki I atrakcyć, — Comedje Francise, — 
„Ruk śwenasty*. — Spectącie do Paie, — Wy- 
idge, piywackia — „Błęrini dysbi”, — Waka 
Starych Ì miotych w bsgecie Opery paryskiej. — 
— Uroczystości Trzedtj repubilij, — Oponencj w 
dwóch przeciwnych obozach. — Obchód smierci 


Ludz:e, dia których „Toot Parts” zaczyna | koń 
czy sly mą kilka tysiącach picksie brzmiących sa- 
zwąsk arystokratycznych i drugich kfku tysią- 
cach mmiej brzmiących, ałe blaskiem złotą opno- 
iuierionych nazwisk za sfery „hawe finanse", 
twierdzą, 2 Paryż w słerpniu jest opustoszały. 
Jest ty frzzes, pozbawiony zyoła praktycznego H- 
zasadnęnła. Jeżeli bowiem prawdą iest, że po 
14 pca setki, a może į tysące budzi porzuca zbyt 
gorace miasto-siońce i chroni siłę ma chłodaiejsze 


dztaficu — spędzić w stoficy | zakosztować whel- 
isonniejskich rozkoszy. Prawda. że rozkosze te nie 


teztrów, wielkich i matych mersłc-hali, koacertów, 
kaberetów | innych etrzkcyj. 

„Komedya Pramousca* roztacza bardzo wro- 
zmasony repertuar ktesyczny, od arcydz oł Ra- 
cine'a, Corneitiea ; Moliora, aż do nowocześm 
sztaki Dorray'a „Paraitre“. „Odeon“, teatr naro- 
dowy w pobliżu pałaca Lakseniburskiego wysta- 
wa efektowna sztukę rapoleońską : „Rok 
nasty“, doskonale mcenizowamą j pełną akcy! — 
a tem samem latwy zrozumiałą dlą gości zaerani- 
czmych. Treścią sztnid test epizod z życa Napo- 
ferma, odnoszący się od aresztowania i eczeku 


o awsewie starszeństwo — zaleta dła artystów 
cmar eui, bardzo probleznatyczna, czyń! raczej 
ndojneści, które uprawniałyby nawet bardzo mło- 
de tarceniu do awarsu na godność „ i 
lunego rodzmju spory toczą sią w kołach polt- 
tremych odaośnit do mroczystości 
nych przez rząd francuski ma 4. września dla 
uczczenia pięćdziesiątej roczuicy Trzeciej republi- 
biy deputowanych ma ten 
IWażng częścią 
programu ma być hołd oddany pamięci Leona 
Qambetty, który był głównym sprawcą konsoli. 
dacyi rządów repubiikańgkich, po bolesnem umo- 
korzenia Francyi przez Prusy w r. 1878. Urna 
zawterająca serce wielkiego męża stanu ma być 
przesżegłoną z miejsca rodzimego Vile dAvray i 
umieszczona pod lukizm tryumtalnym, gdzie bę- 
dzie strzeżoną przen weteranów z wolny presko- 
trancuskiej, zamm zostanie przeniesioną do Pan- 


zycya w pewnych sferach parlamentarnych, w 
których pod osłoną skrupułów matury ekonomicz- 


szukać należy w dwóch wprost przeciwnych sobie 
obozach: wśród monarchistów, zasadniczych wro- 


Protest Niemców przeciw 


Sm 3 


tów wszelkiej kiet repubiitańriej, którzy jednzt 
w dzisiejszych warnikach przezornie zachowają 
mdiczenłe i wśród socyziistów, którzy swą mic- 
chęć przeciw „burżuazyjnej repubiice okazują ja- 
winie przy każdej gposwobraóci, Sposobmością takg 
była uroczystość szóstej rocznicy  tragicznaj 
śmierci Jauresa. Obchód ten urządzony w Cinque 
de Parfjs zgromadza nieprzebrane tłunry pilica- 
noŚci; nie miw jednak cech łałchy, lecz raczej po- 
Rtycznej propagandy. Każdy z mywców potwię” 
cił parą słów sympatyczuych wielkienmm agitato- 
rowi, reszta mowy zaś była krytyka aktualnej 
polityki 29 włsiki mąż stamm, tej miary co Jean 
Jaures mógłby może z dzisiejszego chaosu wska- 
zać wyjście, to czują dziś wszyscy, a žal po 
przedwcześnie zmarłym znaktia wyraz w praga 
francuskie] wszelkich odcień połltycznych, Czy 
mógł jednak przypuścić Jaures žo święcił go bo- 
dą nawet „dadais“? W dłuższym poemacie, 0- 
głoszornym prozą rytmiczną w dzienziku „le Po- 
padnire" na cześć Janresa, czytamy między im 
semi: 
A ty Szwajcaryo, Norwegło, Szwecyo, Tlohmdyo, 

Poncyns Pilatus! Poncynse Pilatus 
Chryste astratmy! Milory totrówi 

| my biedni... >r 

Widzimy więc, że me ma różnicy miętry 
burżnazyjnym a czerwonym dadałzmem! 


z 


- 


przyznaniu Polsce prawo- 


brzeżnej Wisły w Prusiech wschodnich! 


Naren, 17. sierpnka. 
(PAT.) Protestująca nota rządu niemieckiego 
przeciwko» rozstrzygnięciu Najwyższej Rady w 
Sprawie oznaczenia grancy zachodnio-pruskiej w 
okręgu piebiscytowym i przeciwko nocie konfe- 


dwr- |rencyi ambasadorów, z której wynika, że roz- 


s'rzygnięcie co do Prus wschodnich odbędzie się 
w majbi ższych chwilach, brzmi jak następuje: 
Traktat pokojowy przewiduje dla Polski jedynie 


"|madzór nad rzeką, w czem w żadnym wypadku 


cyi księcia d'Enghien, a malowncze dekoracy€ |nję są zawarte jeszcze pretansye terytoryalne. 


prowadz. widna kolejno do Cafe Palais Royal, 
do budama Mademoiselle George, do pokoju Na- 
pokona | na płac ogzełmcyi w forcie V ncemnes. 
/ ime teatry. na których nie w dnieje tradycyjny, a 
do kcwiecznych mieporazumień dający okazyę a- 
fea „Rełache* („Zamkntęty*——) jak Athenee, 
Thkestre Trianon, Nouel Amblgut, Porte Saint- 
Marin, Theatre do Paris ; Theatre Antoine, daia 
tak zwane „speoctącłe de famite‘, obliczone dta 
pubhemosc: mieszanej. 

Uhbioną rozrywką sterptiową są wysc! Wy- 
wackie na Sekwanie, które całą hrdność paryską 
wrysrtabiają m, mosty, brzeg i terasy kawiarniane 
mzde? rzeki į w maigorętszych godztmach przed- 
poksdmowych trzymaja łą w wysokiem napięc u. 

Oryginalna uroczystość obchodził przed kilku 
dniami ko ogromnej nciesze tlumu tak zwan 
„Błękkni dyab", detachement strzelców francu- 
sSkch, którzy pod komendą generała de Mandhry 
zrobil zaraz wycieczkę po wojnie do Ameryki. 
Osnerał, który byy komendantem wszystkich ba- 
tafonów strzeleckich, uśczmął w ciami wojny 
60.000 rąk Obecnie po powrocie z Ametykt od- 
byłą še uroczystość powitalna, rozpoczęta od. 
$pęwamiem pesmi patryotycznych przez p. Ger- 
mane Le Senne z Opery paryskiet; później strzeł 
cy tefinw ah przy dźwipkach kiiku muzyk wojsko 
wych. Brakłó tylko sztandaru n ebiesk'ch strzel- 
AAA teù bowiem znajduje Się jeszcze — na 


Pożącmną przerwą nudów ogórkowych byłą 
waka osobl'wezo rodzaj, jaka wybuchła w łonie 
„corps de ballet“ opery paryskiej. Tancerze } tau. 
eerkij prdzielii się na dwa Wrogie obozy: starych 
t młodych. Pierwsi wnłeś! skargę do mmistra o- 
światy | sztuk pięknych na egzaminatorów, iż 
przy otowinżujących do awansu egzaminach fa- 
worybiją Sly młode, Miedzi wraz z proesorzymi 
ge swej strony wnieśy protest; sprawą oparta się 
w dalszym cagu o syndykat, który wdroży per- 
traktacye z dyrektorem opery Rouche. Zdaniem 
fachowców. kon?tst ten ma znaczenie zasadnicze; 
Wdzio o to, czy — jak dotychcząs decydować ma 


Pra vo nadzoru mad Wisłą me ma nic współtezo 
z swweremrością mad wschodnią strona rzełd i 
brzegłen. Byłoby niedorzeczmam powoływać hid- 
mość tego pasa zemi do stanowienia o iej przy- 
szłym losie, łeżelt z córy jest wiadomem, że los 


jej wypsdnte bez wzziędu na plebiscyt negatyw- 
nic. Trudno też uwierzyć, aby z powodu dwu ma- 
Iutkich wsi z kiku dziesiątkami m'eszkańośw, któ- 
re leżą w czysto rremieckiej qkołłcy. byt cały 
szimat kraju odcięty od swego dotyciczasowezo 
nator hego i gospodarczego pudloża i przydzie- 
tomy obcemu państwu, od którego dzieli go sze- 
roka mżeka. Rząd niemiecki pratestnie moczyścis 
przeciviko rozstrzygnięciu  Naiwyższej Rady. 
Zrzucz o2 też wszelką odpowiedrianość za me- 
bezpieczeństwa, które mogą wynknąć z tego po- 
stanowienia, Rząd niemiecki zie może przytyć to- 
go romstrzywnigcia, ponieważ jest ono nesrodna 
z traktatem pokcjowym i sprzeciwła sę prewe 
samostanowienia narodów juw też gozpodaurczym 
i geogr: ficznym potrzebom kr. 


WOJSKA KOALICYJNE OPUSZCZAJĄ 
OLSZTYN. 


Namen, 17. sierpnia. 
(PAT.) Radto. — Ostatnie oddziały angielskie 
na wschodnio i zachodnio pruskim terenie plebiscy 
owym opuścity w niedzieię Olsztyn. Odtranspor 
ej wojsk włoskich zaczęła się w ponie- 
działek, 


SZPIEG W STROJU KOBIECYM SCHWYTANY 
W NOWYM TARGU. 
Kraków, 17. s'erpnta. 
(Tetef.) (G) Wczoraj rano przyw 'eziono do 
Krakowa od strony Nawego Tarzu pod silną es- 
kortą podejrzane indywiduum w stroju kobie- 
cym. Jak się okazało był tọ osobnik aresztowany 
pod zarzutem szpiegostwa. Na stacyi Podgórze- 
miasto tłum dowiedziawszy się, że żandarmi wio. 


zą szpiega rzucił się do okien wagonu i chcial% 


szpiega zlinczowąć, tak, że musiała interwenio- 
wać policya. Arzsztowanego odstawiono do wie- 
zül wojskowego przy ul. Montelupich, 


STAN OBLĘŻENIA W ZAGŁĘBIU SAARY 
ZNIESIONY. 
Naneu, 17. sierpnia. 
(PAT.) Francuska komisya rządząca zniosła 
stan oblężenia nad zagłębiem Saary, Rokowania 
między komisyą a organizacyami są w toku. 


DEMONSTRACYE W ATENACH. 
Wiedeń, 17. s'erpnia. 
(PAT.) BK. z Rzymu. — W Atenach odbyły 
się wielkie demonstracye wskutek zamachu na 
Venize!osa. Pewną liczbe opozycyjnych przewód 
ców zaaresztowano, Były petersburski nose? Dra- 
gutnis został podczas ucieczki zastrzelony, 


ZACH. ARMIE REZERW. ZA ZGODĄ NACZEŁ. 
Warszawa, 17. sterrukia, 

(Telef) (G) „Gazeta Warszwwska” twrdd 
wobec doniesienia dzienników e sepatatyrude pe 
znańskim, że zachodnia arma rezerwowa ddel- 
ni poznańskiej tworzy się za modą Naczetoikà 
Państwa i że jest wyrazem wzmocnicaej dztch. 
ności między dziekncowej. (Oby). 


Kraków, 17. perpeit, ` 

(Telef.) (G) Kawłafnie tutejsze pomosty rna 

wu ceny kawy. W niedzielę kosntówełą szłam 

ka kawy 2.20 mk. wczoraj zaś 2.50. Podrożałz taii 

że woda sodowa z 3 marki na 3.50, Cickawe, ez 
władze obw do zwalczanie lichwy zarcaga- 
łą na to 
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„GAZETA WIECZORNA”. Nr. 5388 


BRONIE A 
Repertuar teatru miejskiego. 

We wtorek, 17 sterpnia, o godz. 7-me] wiecz. 
(wznowienie) „Zemsta”, komed. w 4 akt. AL hr. 
Fredry. 

, We środę, 18 sterpnia o godz. 7-mej wieczór 
„Książę Kazimierz“, operetka w 3 aktach K. M. 
Zietrera. 

. We czwartek, 19 sierpnia © godz. 7-mej wiecz, 
„Ponad śnieg”, dramat w 3 akt, St, Zeromskiego. 

W piątek, 20 sierpnia o godz. 7-mej wieczór 
„Faust, opera w 5 aktach K. Gotnoda. 

W sobotę, 21 serpnia o godz. 7-mej wieczór 
„Książę Kazimierz* operetka w 3 aktach K. M. 
Ziehrera, 

W niedzielę, 22 sierpnia o godz .7-mej wiecz, 
„Wesoła wdówka“, operetka w 3 akt. F. Lehara. 

W poniedałałek, 23 sierpnia o godz, T-mej w. 
(premiera) „Pomysł parmy Franciszki", komedya 
w 4 aktach P. Gavoult'a, 

—y— 
i Chochlik w Coloseum. Zupełnie nowy Ropa, 
2 rabawne farsy: „Dorożkarz w zalotach" i „ldjota* 
nowo zaangażowana miły solowe i Bioskop. Bilety u Ga- 
bryela, Legionów 3. 1501 
P. Generziny Delegat rządu dr. Każłmierz Ga- 


i 


twie Wschodu, uastęguie w 
(wemińtonicza w której w 


mesgiczny, pełen 
pracy I obowiązkowości, łączy w sobie wszystkie 
asżety Łolnierma-obywatcla. 

Przeniesiony na nowe wybitne stanowiska 
poprzedzi eve! sztabm pulkownik Jan Thule po- 
mesłarwte po abio maficpsza wsepomnieria. Szcze 


dzia- 


(g) Znrznika. Przypomina sam dawne dobre 
czasy i. Nicee. Nie dlatego, żeby była aż tak wy- 
tworna, jak te, które się widuje na jasnym brze- 
gm nie przez pokrewieństwo fonetyczne. Prze- 
ważni: bywa nicowarra. Pozatem jest zmieta, iak- 
by była pasażerern wysiadaiącym z pociągit ewa- 
kmacyjnegc t pachnie naftalina. Późnym wieczo- 
rem (o fe mażna mówić o późnych wieczorach w 
okreste panowania królowej przepustki) wyciąga 
fa prrezomny twowłanin. dziękując w duchu bogu. 
że jej nto sprzedał dotąd Handełesowi za marne 
tysięc mk. że jej nie wysła? z garderobą zimowa 
' „ma wszelki wypadek“ do Krakowa w czasie lip- 
cowych niepokojów, że słowem, posada taki 
slrab Żeńskisgo rodzaju, który jednak nie žest ko- 
bietą. Stanąwszy w.n'ei przed lustrem przezorny 
Iwowiamią widzi ze zdz'wientem, że mimo jubile- 
uszowych latek zarzutka jest „calkiem jak nowa“ 
— į krokłem zwycięzcy wychodzi czynić furorę, 

(r) Katastrofalna eksplozya. Z Chrystyan'i 
donoszą:  Onegdaj przyszło w  mieiscowości 
Drammen do ogromnej eksplozyi w składzie to- 
warów żelaznych. Wskutek eksplozył zawaliły się 
mury i wszcząl się ogromny pożar. Także są- 
siedni Grand Hotel ciężko z tego powodu ucier- 
pial. Według przypuszczeń, zostało 8 osób za- 
bitych, 15 ranionych. Rannych przewieziono do 


.|dniami zginęły tu dwie dziewczynki, 


,|gdzie ją sprowadzono lałszywemi obiecanaami. 


cy rysopis Bel Kinna, który — łat przyprrszczają | ści, nie omiłając nawet małych folwarków, za» 
— może przedostać się przez granicę do Szwał- | patrują ludność we wszelkie wyroby, OSZCZ@- 
caryi : Kim, także Kłam, Beta, my. w nokm 1886 lub | dzając żej zarazem kosztów biletów kolejowych. 
1832 na Węgrzech, dziermikarz, średmiego 'wzro- | Prócz tego auta ciężarowe są obwieszomć ol- 
sht i tuszy, blady, o ciemnych włosach, małych. | brzymiemi afiszami, w których protestuje się w 
źle utrzymanych wąsach, nosi kapelusz na wzór | ostrych słowach przeciw podrożeniu can biłetów 
bolszewicki, t zn. mekki ficowy, z dużą kresa. | kolejowych. 
Khun ma być w posiadawu małego drewnianego Przemiana urzędów pocztowych na Azencyg 
Z dniem 1 bm. przem enia się następujace urzędy: 
Urząd pocztowy Rogóźno na Ageucyę pocztową 
i przydzieła się do Urzędu pocztowego w Łafcu+ 
cie, jako Urzędu zbiorczego. Urząd pocztowy w 
Zielonej koło Rawy Ruskiej na Agencyę pocztową 
t przydziela się do Urzędu pocztowego w Raw e 
Ruskiej, jako urzędu zbiorczego, Urząd pocztowy 
Surochów na Agencyę pocztową i przydziela się 
do Urzędu pocztowego Jarosław, jako Urzędu 
zbiorczego. Z powodu tej przemiary dotyczące 
okręgi pocztowe ne wegaję zmianie, 

Przemiam składnicy pocztowej w Sokofnikach 
na agęncyę pocztową, Z dniem 1 października br. 
orzemieriona zostamie sklednica pocztowa Z TOZ- 
szerzonyii zakresem działania w Sokołuikach na 
agerrcyę pocztową, Agemcya pocztowa w Sokalni- 
kach tędzie przydeelona do urzędu pocztowego 
w: Nadbrzeziu, jako urzędu zbiorczego. Miegscywy 
okrzg dcręczeń acencyi pocztowej Sokolniki two- 


kufarka, w którym znajdute się mnóstwo skrytek. 
W dałszyra ciągu wyliczeni są wszyscy towarzy- 
sze Ktmma, byli komisarze ludowi. W razie, gdy- 
by Bela Khun przekroczy! granicę — pisze gaze- 
ta policyjna — zostanie natychrniast uwięziony, 
a rzeczy iego, zwłaszcza wyżej wspomniany ku- 
ferek, poddany grutowmej rewizyi. Na szczególną 
uwagę zasługują skrytki o podwójnych dnach, 
gdyż meszczą w sobie dokumentą nadzwyczaj- 
nej wagi. Cały znaleziony materya? mą być na. 
tychmiast oddany prokuratorowi dr. Starnpile'mu. 
Bela Khun miał, wyjeżdżając z W.ednia, przybrać 
nazwisko Grün. 

(k) Handel żywym towarem w Niemczech, 
który w ostatnich latach, dzięki zapobiegliwości 
władz, podupadł zupelnie — występuje obecnie 
w pełnym rozkwicie. Liczba zaginionych dziew- 
cząt wzrasta z miesiąca na miesiąc. Policya nie- 
miecka zmuszoną była urządzić osobne oddziały, 
aby położyć kres owemu haniebnemu procede- 
rowi. Z miejscowości Hindenburg, na Górnym 
Śląsku, donoszą o romantycznych wprost pzcze- 
gółaci handlu dziewczętami. Przed trzema tygo- ! 
antomobtiowych ofiarował! na Stacye posiłkowe 
Małop. Oddz, Okr. Czerwonego Krzyża 2240 mt. 
Za ten hojny dar składa Zarzad serdeczne podzię- 
kowamie. ! 

„Wszystko dia fronty", Na pomoc żołsternowh 
polskienm w Zwiazku „Wszystko dia frontu“ zło- 
żona: 1) Związek Polek w Dobromiln 2100 Mk. i 
36 koszul 2) Sekcya Opieki K O. P. w Zaboparem 
7.928 Mk, 60 ien, uzyskane 

Zakopaaem 


z pewnej 
zamożnej rodziny. Ostatnio widziano je na dwor- 
cu w towarzystwie eicgancko ubranego mężczy- 
zny, od czasu tego jednak wszelki ślad za niemi 
zaginął. Przed ki koma dniami otrzymała matka 
jednej z uprowad:onych z Drezna wiadomość, 
że córka jej znajduje się w mieszkaniu agenta, 
Równocześnie nadszedi list od uprowadzonej 
owej dziewczyny, w którym błaga o pamoc i 
przysłanie pieniędzy na powrotną drogę. Miała 
być ona w dalszym ciągu przez owego agenta 
wywiezioną do Hamburga. Ślad za drugą zaginął 
zupełnie — prawdopodobnie została uprowadzoną 


już poza granice kraju. sml. gmina chrześcijańska 


| , pierścionek złoty, oddany przez 

(r) Para małżeńska, Bcząca wspólnie iat 3Q |q wywskiezo”*, złożono w P. K. K. P. — 
W Koszycach zostało onegdaj zawarta dziwne |yQ dary w imienin żołnierzy składa Zwłązck ma} 
maiżeństwo. Przed urzędem zjawili się 17-letni | sejeczniejsze podziękowanie 
Michał Stak į 1d-letnia Janka Halek i prosili ko- Zgromadrułe I kie 


mieczne o udzielenie Ślubu. 13-letnia narzeczona | bmi, og. 7 w szkole Kościnszki, w sprawie chora 


(kocha i diatezo chce konieczna wy#4 za MĄŻ | Ogniska", 
(Ponieważ nic nie stałą ma przeszkodzie, gdyż 
wszystkie papiery były w porządku, przeto mło- 
docìanej parze xa wzięcie ślubu zezwrołono. 

(r) Prascy kotrduktorzy odmawiują przyłmo- 
wania matwków. Personal tramwaju elektryczne- 
go w radze powzłęty ustrwałą mie przyjmować 
w. przyszłości żadnych napiwków. której dwaj wspólnicy dawno ký odsta- 

(r) Zakas jedzenia w meblicznych ogrodach. |dnją karę a dwaj drudzy wciąż leszcze oczekują 
Starostwo w pewnej miejscowości w Styryl wy- |wryroku, wczoraj rrareszcie miala dotkegać końce, 
dało następujące obwieszczenie: Zabrania sie |Przed trybimałem wojskowym DOQ,  którenm 
jak najostrzej podawania Wb jedzenia ma oczach |przewodniczył major ur. Godowski, staaf po- 
publicznaści szynki, jaj} masła ftp. w ogrodach inownie oskarżeni Stankiewicz I Rosemay. O- 
miejskich, kioskach, wałach iip. Wydanie powyż- | skarżał mator dr. Orski, bronili Stankiewicza 
szego zakazu podyktowane zostało obawą roz-|adw, dr, Pieracki, Rosemmamm adw. dr. Hersch- 
ruchów ze strony szerokich mas ludn. Zaburze |+pay Po przesłuchaniu oskarbomych trybnnał po- 
nia te byłyby tem bardziej uzasadnione, ŻE Wi- |wołując sie na niedawne rozporządzenie niniste- 
ktiały powyższe kupić można tylko w pasku. — |pynine, wedle którego osoby cywilne podłegają 
S przekroczenie obwieszczenia będzie srogo kompetencyi sądów cywiinych niezależnie od wy- 

arane. | stępku ETE SCY, 

(r) Wędrowne sklepy w Angfil. Nowa zwyż- ża, cą ES Wici dec 


ka cen biletów kolejowych wywołała ogromne Braci zawieszenie Ar Sed 
rozgoryczenie u synów Afbionu. Postanowiono coni e w dań z ' 


zatem, jak najrzadziej posługiwać się tym środ- 
kiem łekommocyi. Bojkot ten grozi jednak utratą 
zysków większej części kupców, posiadających 
ogromme domy towarowe, a których kisentela re-| 
kmrtowała się przeważnie z mieszkańców prowie-| 
cyonaknych, którzy przyjeżdżali regułarnie do Paryż, w sierpnin, 

stolcy, celem robienia zakupów. Anglik da sobie Paryskie gazety przepełnione są sprawozda:« 
jednak zawsze radę. Jak obecnie gazety angiel-| nami g mordzie, którego szczegóły, interesują o-s 
skie piszą — Że kilku właścicieli domów to-|becnie bardziej, aniżeli polityka. Przed kiłkoma 
warowych postanowiło mimo bojkotu kolej po-| dniami znaleziono na dworcu kolelowym w Nan. 
|zostać nadal w kontakcie ze swymi odbiorcami na | cy między wieloma pakunkami, kułer, — w któ- 


Z sali sądowej. 
Lwów, 17. sterpnia. 
zumowrej.) 


Sensacyjne mężobójstwo 
w Paryżu. 


szpitala. prowincyi, Urządzajj oni mianowicie „wędrow- 
(3 List pońcmy wysłany ra Bela Kulmem. jne sklepy” swoich arek fa zwł ARG. 
Bawajczeska garota policytna ogłosiła nastepuią- | wych, które jadąe od miejscowości de miejscowo- 


rym znajdowała się trumma zo zwłokznĄ marci- 
nego kupca francuskiego, nazwiskiem Passaraba. 
Bessarabo 52 letni mężczyzna zamordewzng 


Ra 8588, 


ostel przez powtórnie am polinttoną bmt, PLRY 
pomocy jej erki [remme mmieszcsoso w 
a następaia, jako towar śrachtowy nadano do Nam- 
cy. Podeżrzenie padio m żoną i pasierbicę, Paalę 
Jacques Otta rostały mwigziona. Córka twierdzi, 
jakoby nie brała ndzłałi w mordzie, pani Bessa- 
rabo jednak po dimich zaprzeczeniach, przyznała 
sq do winy. Ata? mnarnował jej majątek, mial 
cae miłesti, prześladował Swoją pasterbicę 
mitosweml oświadczeniem, a oprócz tezo podeł- 
rzany był o szpiegostwo. Po jakiejś straszliwej 
spnrzeczce, bojąc się by mąż jej nte zamordował, 
postanowiła go załadzić. Narzędziem tel zbrodni 
by! rewolwer. 

Śledztwo wykazało, Że list, w którym Bessa- 
rabo donosi o nagłym wyjeździe do Nancy, słal- 
szowany został przez pas'erbicę. W mieszkarin 
znaleziono urywki z 15 prób naśladujących pismo 
zamordowanego. Paryskie władze badają teraz 
również szczegóły Śmierci pierwszego męża mor 
derczymi, p. Jacqnes, którego przed sześc laty, 
znaleziona 2 przestrzeloną czaszką. Jacques po- 
zostawi list, w którym donosi, iż powodem są- 
moabójstwa jest ruina majątkowa. Dla wdowy je- 
dnak pozostawił majątek w. sumie 900.000 trar- 
ków. 

Pani Ressarabo, Której panieńskie mazwisko 
brzmi: Marya Lonise Qromes, jest córką amery- 
kańskiego generała i pewnej Francuzki. Przeby- 
wała w Meksyku, gdzie też zaślubiła swego pier- 
wszego meża, a po jego Śmierci wyszła za p. 
Besgsarabo. Z pierwszego jej małżeństwa pozo- 
stały dwie córki, z których jedną zamężna prze- 
bywa w Meksyku. Pani Bessarabo znana jest w 
literackim Świece Paryża. Wydałą ona ł opu 
bikowała wiele romansów a ostatnio jeden tom 
poczyi p. t: „Skargi wołenne”* poświęconych ms- 
żowi. W kołach znałomych opow'adają sobie, że 
oddawała się spirytyzmow. £ okultyzmow!, S3- 
ma nawęt urządzała u siebie „czarne noce“. 

Brat zamordowanego opowiada, jż nazwisko 
p. Bessaraby jest przybrane, gdyż w rzeczywi. 
stości nazywa się on Wessmann.  Szwagrowa, 
grając m giełdzie, pozostawała zawsze w klopo- 
tach pieniężnych, z kteszeni brata uwbywały coraz 
większe sumy i z tego powodu ooraz częściej w 
domu powtarzały się sprzeczki Z opowiadań bra- 
ta wyaka, È zamordowany obawiał się, by nie 
został aduszony przez żonę, 

Po morderstwie udały stę obie matka ł córka 
do Montrrorency, i nikt nie przypuszczał, iż Spo- 
koma, uśmiechnięte panie, które w niedzielę przed 
stęwaęty przejądiżkę łodzią po jeziorze, dłate- 
go tylko to nczymiły, by przedmioty, któreby mo- 
gly naprowadzić na ślady zbrodni — broń i za- 

poście] — pogrzebać w wodzie, 


Tajemnicze morderstwo 
w Nowym Jorku. 
Szofer i żona nidiliardera. 
Paryz, w sierpniu. 

Z Nowego Jorku nadchodzą wiadomości o 
se sacyjnym dramacie miłosrym, który narobił 
wiele hałasu i wzbudził żywe zainteresowanie 
publiczności. Tragedya młała miejs:e w rodzinie 
ogónie poważanego miliardera i wi'] iego sne 
kulanta giełdowego, nazwiskiem Cordova. Zone 
jego, lat około czterdziestu, była wprost frapu)4- 
cej piękności, prócz nięi miał 20-letnią córkę i 
17 letniego syna. Miliony interegował się jednak 
znacznie wi cej swemi kopalniami złota, niż tem, 
co się dzieje w jego domu. O dramacie, który 
rozegrał się podczas jego pobytu na giełdzie, 
dowiedział się dopiero nad trumną swej mał- 
Żonki. 

Zwłoki pani Cordovy znaleziono w pobliżu 
jednej z pierwszorzędnych miejscowości kąpielo- 
wych, w której przebywa'a wraz z dziećmi na 
wilegiaturze. Leżała w lesie z przestrzeloną kil- 

akrotnie skronią. Obok niej trup jej szofera, 
człowiek ten był niemile wprost brzydki niesym- 
patyczny, zabity również wystrzałem w głowę. 

O stosunku pięknej żony m liardera z szo» 
f-rem przebąsiwano już od dłuższego czasu, Nie 
było również tajemnicą, iż zakupiła ża bajońskie 
wprost sumy whisky, dla ug-szenia, jak się 


m 7 


DATTA WIÓCZOWNA mmm nn, 


xdaje, jego pragnienia. Posądzeno go, tł ma ją |chwif, w której biog oeszego Życia KOWOdATCIE” 


kutrze,|w swojej mocy, dowiedziawszy sią o jakichś te- |go badi zostaj calwowicie wstrzymzny, bait sa- 


jemnicach pięknej kobiety. 

Ogólna opinią było, iż aprawcą morderstwa 
był niewątpiiwia ów szofer, Dopuścił się go ze 
pewne w stanie nietrzeźwym, lub też w przystę- 
pie szału zazdrości. Opinia publiczna nie była 
jednak miarodajną dla policyi. Zarządzomo ścisłe 


przesłuchanie żony szofera. Zeznania jej świadczą” 


jednak, iż jest w tej sprawie zupelnie niewinną. 

Obecnie policya czyni posruktwania za 
człowiekiem, należącym do wyższych sfer towa- 
rzyskich, który nosił się x zamiarem zaręczenia 
się z córką Cordovy. Zdaje się jednak, iż kochał 
się nieszczęśliwie w matce. Onto więc widocznie 
ujrzał panią Cordovę na schadzce z szoferem i 
z zazdrości obie osoby położył trupem. 


Z okazyi otwarcia 
giełdy poznańskiej. 
Lwów, 16. sierpnia. 

(Sp) W Poznaniu otwartą została onegdaj 
giełda. Obok giełdy warszawsk'ej, krakowskłej i 
twowskiej zyskuje w ten sposób Potskka czwarte 
ognisko swego życia gospodarczego. 

Zbyt mnmłę społeczeństwo nasze ma zroztinie- 
pie roli glełą we wspólczęsuem życin gospodar- 
czem zbyt czesto kxtentyfikuje je z czarnemi £-e!- 
dami, wicząc w nadużyciach tych ostatnich istotę 
zieid współczesnych. W rzeczywistości nie można 
sobie wyotrazć normalnego biegu współ :zesnego 
życia gosputarczego bez istnienia środowisk, w 
których zoiega sie popyt i podaż za wszelkiego 
rodzaju walorami, gdzie koncentrują się antentv- 
czne wiadomości o najważnieszych  ziawiskach 
gospodarczych kraju i zagranicy. Istnienie spraw- 
niz firkcrorwiących giełd jest najlepszą ochroną 
przęd. licawą, wyzyskaniem neśw'adomości lai- 
ków, rozsiewaniem nieprawdziwych wiadomości 
z życia gosrodarczego. Z tych współczesnych 0- 
misk finansowych promienie na kraj energ'a 
społeczeństwa, budniąca górnictwo, przemysł i 
hande! krału, regulująca kredy: publiczny i pry- 
watny oraz wpływająca na ukształtowanie się sto- 
sunków walutowych. Tak tedy szczególnie ważne 
jest zadanie glełd w krajach © nerozw'niętym 


hamowany w swym rozwoju Na skutek wyż 
szych nakazów gieldy warszawska, krakowska I 
łwowska przestały oglasmać notowania wsześkich 
walorów | waht, z wyjatłden panerów lotascyi- 
nych publicznych. Nie wcłodziny dzś w motywa 
zerzadzer'a, ant nie pragmiernmy na tem miejscu wi 
chwili obecuej xiral racyonalności zarządzenia, 
które me zakazmią bymatmnici tramsakcyi gtełdo- 
wych nie pozwalają łedynie na ogłaszanie kmrsów. 
Są to jedrakże konsekwencye nad wyraz ciężk ej 
sytracyi politycznej chwili obecnej. Wśród szcze- 
ku Broni netylko masy milkną, ale i całe życie 
gospodarcze. W takiej chwili trudno stawiać pod 
adresen giełd żądanie, by zdołały zapanować nad 
nerwami wszystkich swych członków 1 umiały 
trzaźwo oceniać sytnacyę. W takich chw'tach w 
czasie woiny dzałowej i do zamknięcia geld 
przychodziło, 

Nien niej instrument ten współczesnego Życia 
gospodarczego po ustanu chwil krytycznych, po 


powrocie do aormalnego życia, w całej pełni pra- 


cować będzie nad odbndową masego tych gospo- 
darczego. Nie jedna dotknąć go będzie metata 
reforma; niejeden postułat, nistylko w stronę steł- 
dy, jako całości, ale i w odniesienin dą członków: 
tych giełd skierowany, będzte musłat być spełalo- 
ny. Głos decydujący wnny zdobyć sobie na giel 
dach czymwńiki, świadomie swej roli w życiu pań- 
stwowem, dażące do takiegą ukształtowania ksr- 
sów, by w nich jek matobronmej wyszła nasra 
wmimta. Nr» spodziewanry się strzczenia ułę tych 
postulatów na drodze rozporządzeń rządowych. 
Człorkowe gisłd naszych, w pierwszym rzędzie 
irstytucye finansowe, dojdą do zrozmnieniz swych 


obowiązków i zadań na gieldzie bez wszelkiego 
przymmieu a tylko ma drodze porozumienia sio zu 
sobą i zyskan'a szerszego, bardziej obywatelskie. 
go poglądu na ratę swą * znaczęwie giełd współ- 
czesnych. A wówczas giełda warszawska, kra- 
kowska, lwowska i najmłodsza ich słostrzyca, po- 
znańska staną sig promotorami naszego odnodze- 
nia gospodarczego, W, tej nede witamy świeża 
otwartą giełdę poznań Śką. i 
OTWARCIE GIEŁDY POZNAŃSKIEJ, ” 
W tych dnłach nastąpiło otwarcie giekty w 
Poznan'u. Ze względów politycznych i ekonomi- 
cznych rząd pruski ne dopuszcza! powstania gieł- 
dy w Poznantn, rzaieżniając cały obrót papierami 
od giełdy berlińskiej. Akcyt i obfyacyi przedsię. 


przemyśle į handlu, o słabej przedsiębiorczości in- |orstw polskich, choćby natwiększyc: | najretęż- 
dywidrełnej. W tych krajach giekły stają się dźwi | niejszych nie dopnszczano ma vieny niemięckie, 


gnia uprzemysłow' ena. 

Amralne stosunki, wśród których żytinry 
podczas wojny śwłatoweć | po jej ukończeniu, sno- 
modowały, iż gielda przedstawia dziś w pewrrej 
części odmiermy obraz od tego. jakiego dostarcza 
ły geMy przetwolere. Niebywale dotąd wa- 
nia kursów waht śwłwtowych. w których to kur- 
sach wyraża się dziś całoksztak stosmików poli- 
tyczrych i gospodarczych danego kraju, skoncen- 
trowały wagę zarówyo calego społeczeństwa, 
lak i członków siełd ma obroty walutowe. Jakt w 
kążdem poważniejszeni zławsku gospodarczem 
tak I na tem poin porosty w tej chwi chwasty 
niezdrowej, antypofskiel spekniacyi, Lecz nie w 
tej niezdrowej spekułacyi pewnych jednostek czy 
grp, ale w całolcształgje obrotów giel dopatry- 
wać się należy *ch zmaczenia gospodarczego. 

Otrarcie gfetdy poznańskiej lest da as po- 
twierdzeniem szybkiego rozwożu gospodarczego 
te dzielnicy, lak i rekofmią dałszezo jej rorkewttu. 
Obroty akcyami banków prozyczywa się do rask 
lania kanitałami instytncyt, tóre w krótkim okre- 
siz wxkności tet dzielnicy pochiwbić się już dz% 
moga poważnyri sukcesami na polu odbudowy 
Życia gospodarczego 1 mprzemysłowienia kraju. 
Notowani: kurs papierów emitowanych w im- 
mych dziełricach Po'ski ułatwia | orzyśpieszą zbli- 
Żanie się yrspodarcze dawnych zaborów. przez 
zazrajemiawre rymu tamtelszezo z ważniejszemi 


starając się tą drorą poderwać ruime względem 
nish kapitału Krajowego, domtedniąc wszelkich 
starań, aby Polacy ktkowzt swo's kawitały w wa- 
larach ctcych, 

Oczywiście po wstastentu Nlomroów, pierw- 
szem zadaniem ser przemysłoro-haudłowych ! 
finansowych pozzryskich bym rarrzatartę się do- 
koła zalcżenia w Pomału giełdy. Tostal opraco- 
wany statut, który mzyst:al zntwierdzenie Komb- 
szryatu Naczelnej Rady Ludowej i gielda rozpo- 
częła swcie czynności. 

Na rasie z papierów mejscoowych są notowa- 
ne ma gicidzie Poznatńsicdej akcye: Banku FHandłowe 
xo w Poznanłu, Towarzystwa Akcyjnego „Pa- 
tria“, Bankm Ziemtańskiego, Banku Kwiłeck, Po- 
tocki | S-ka, Banim Zwązku Spółek Zarobkowych, 
Banku Kredytu Hipotecznego w Warszawie, wszęj 
kle Hsty zastawne towarzystw kredytowych, a 
madto papiery, eurtoware w łakiełkołwiek a 
dzielnie Polski, 

Kronika „Ekonomisty*. 

(t) Widoki eksportu suszonych grzybów 
i śliwek do Genui. Wedle raportu Polskiego 
Wicekonsulatu w Genui, miasto to jest znako- 
mitym rynk em zbytu na suszone grzyby. Obe- 
enie dozwolony jest przywóz nawet w paczkach 
do 3 kg. wolnych od cła. Cena detaiiiczna wy- 
nosi 25 lirów za 1 kg. Kupcy z Hamburga po- 
dawali zbyt wygórowaną i wskutek tego nie przy» 


zjawiskami gospodarczemi b. Komgresówki | Ma- |jętą cenę 250 Mk. niem. za 1 kg. Z powodu 


łogolsik:, 


zakazu wywozu śliwek suszonych ze Serbii o- 


Atwarcie glelly poznańskie nasiymńe w |twiera się również możność zbytu te.o artykułu, 


3. 8. 

młanowicie śliwek pierwszej jakości, deserowych, 
wysłanych bądź w skrzynkach dużych 25/50 ky., 
bądź też w mniejszych od pół do 2 kg., albo 
w fantazyjnych pudelkech i koszyczkach. Na 
śliwki suszone gorszego gatunku wysyłane w wor- 
kech, popyt jest mały. 

(t) Wywóz żołądków cłelęcych do Danii. 
Poszukiwane są obecnie w Danii żołądki mio“ 
dych tlełąt, potrzebne do fabrykacyi masy, słu- 
łącej do wyrobu sera. Ponieważ ubój cieląt w 
Danii jest zabroniony, żołądki wwożone są Z za- 
granicy. Pierwsze i prawie wyłączne miejsce co 
do dostawy żołądków młodych cieląt zajmuje 
Polska. Dania wwozi żąłądki młodych cieląt i 
wywozi jednocześnie żołądki krowie i świńskie, 


NYVYyfańnienia I porady 


w sprawach cgłoszeń zupełnie bezpłatnie w Admi 
wistracyi, nL. Sokola 4. 


„QAZETA WIECZORNA", 


niezdatne do fabrykacyi mesy. Wyprodukowana 
masa wywożona jest w znacznej ilości do Ste- 
nów Zjednoczonych Ameryki Północnej. Żołądki 
zaś krowie i świńskie wywozi Dania przeważnie 
do Niemiec. 

(t) Stała linia okrętowa de Finlandyi. 
Kemunikacya okrętowa pomiędzy Gdańskiem 
a portami fińskiemi odbywała się dotychczas 
nieregularnie. Obecnie Fińskie Akce. Tow. Okre- 
towe ma zamiar ustanowić na linii pomiędzy 
Finlandyą a Gdańskiem stałe kursa okrętu „Po- 
seidon*. Okręt ten ma przewozić zarówno pasa- 
Żerów, jak towary. 

(t) Wywów towarów z Niemiec. Bez spe- 
cyalnego pozwolenia wolno obecnie wywozić z 


N-_ 5358 


Niemiec towary następujące: kwiaty, psy, ptaki, 
niektóre gatunki win (Schaurawein). bioki, płyty 
i wyroby kamienne, złomy marmurowe, drogo: 
cenne kamienie (nieoszl fvwane), z wyjątkiem 
dyamentów; tkaniny, przędzy z jedwabiu, dy. 
wany z pośledniej przędzy roślinnej i zwierzę- 
cej, materyały, hafty, kororonki b:wełniane, wy- 
roby z włosa końskiego, filcu, z towarów wchoe 
dzących w zakres krawieczyzny. „suknie jedwa- 
bne, galanteryę bawełnianą, wełnianą i jedwabną, 
ubrania i okrycia z różnych gatunków przędzy, 
przesycone kauczukiem, wyroby siodlarskie, pra- 
wdziwe i sztuczne perły, korale. zabawki i ze« 
garki bez jakichkolwiek ograniczeń, czasopisma, 
dzieła sztuki, części składowe maszyn itd. 


Oddział dla ogloszeń 
otwarty przez cały dziea do godziny I. wiszzors a 


a POSADY i PRACE 


Asystentka pharm. Il. roku, poszukuje całodziennego 
zajecia we Lwońtle lub na prowincyi. Zgłeszenia do 
Admin. „Gaz. Wiecz.* pod „Asysientka'. 4085 


Handlowiec rutynowany, który może kancyę złożyć, 
poszuknje posady uatychmiast. Zgłosz. w Admin. 
. Por.* pod „Nr. 1070". 4064 


H Kurno, spazaoat, zamana f 


Sprzedzm bluzki miarkizetowe i inne rzeczy gardero. 
blane, Rzeźnicka 11, Il p. na prawe. 408. 


Aetemobżi „Ford” dla osób i pakunków, sprzeda Auto- 
garege Tra>du, Lwów, Podlowskiego 2. 4093 


Zamienię kamienicą dwupiętrową z eficyną, dużym 


ogro- 


wi ; na Łyczakowie — za willę lub 

kamioniogę z komfortem, ladnym stajnią, wo- 
— w tramwaju. — do- 

Ferd sa, M. p. na prawo. 4032 


R KE: 
do Admin pod „Serwis. Ab 4077 


Powóz n lokki, na parę lab j = 
w bardo zaraz menas Oglądaċ: 
Midkiowicza 14, ad 1 Biuro 
dragarp ha, od 6—7 wieczór. 


7 granicą, gian urządzone fesz 
msi tr>ch | kuchni s karafertom, cą 
miościa. . Marok” do Agministracyi „Gaz. 
Wieezortej". t 


Beyi 
za yyri „Osa. 


sg 
| POSZUKIWANIE ZAGINIONYCH E 


Pilne! Teodor Pepowski pesza.uje Józefa Popowskie 
, Proszę sezyjsóź! | Noweradomsk, wieś Dmenin. 050 


| 


edstąpienia 
Wiecz." 


$ 
f 


ROZIMATTS 


smskle, męskie i dziecinne kapelusze, hurtowni? 
i częściowo, stare przerabiam na najnowsze fasony 
Tworzyjański, gen. zast. l. parow. fabr. Tow. Kapelusz- 
ników, skłudn. Lwów, Kościelna 8, gmach Izby Rękadr. 


—— O o a 


: POLSKI 


30 | rzystwa handlowe wytwór- 


albo dam kilka tysiący marek odutępn:go xa mieszkanie 
z 3—4 pokoi z komfortem w śródmieściu. — 
ustne albo pisemme 
Lwów, Kościuszki 2, 


SUBSKRYBUJCIEF 


E 
POŻYCZKI 


PAŃSTWOWE I 


KRÓTKOTERMINOWĄ 
DBŁUGOTERMINOWĄ. 


I MATERACE — poleca 
K. SKIBIŃSKI 


Lwów, Kopernika 1 4. 
zapra. Pasatu Miialesez= 1005 


dy, 4 
r KLA 


l a 
p| Ąam——— | O 


<htoszetie. 


W dnia 29. sierpnia (29/8) 
Lg kwi 4 o w cz 
na tryjem Nadzwyczajne | $ 
Walne Zgromadzenie Towa- | 8 


czego „Pila“ z następującym 
porządkiem dziennym: : 
Podwyższenie deklarowanej 

kwoty udziałowej. 2) Zamkrię- 
cia listy ndzinłowców. 3) 
Wnioski. Początek posiedze- 
nia o godz. 2 po poł. 4094 


Rada Radzorcza. 


Adwokackie, notaryalne i inne 


Nakzadem „Spółki akcyjsej wyda 
Dreom 


wwiczel”, Redaktor 
Bpółki druk. „Praa” wl. Sukoin 


saczsiny, Dr. ROGER BATTAGLIA. 


głoszenia 4, 
w biurze ogłoszeń M. Brilcka, | PAG 
4050 | FRZ 


PRZECZYTAJCIE 


== NAJŚWIEŻSŻY NUMER == pi 


to najpoczytniejszy dziś tygo- 
dnik satyryczny w Polsce, 
to niezawiały organ satyry 
politycznej, 


to najm. lektura w sez, podróży 
wgóry, nad morze i do zdrojow. 


| mm 
(TIE 
GUN 


LJ 
u» 


PRENUMERATA MIESIĘCZNA 
WYNOSI. . . . 16 Mk. 


| CENA POJEDYŃCZEGO ? 


NUMERU. . . . 


Do nabycia w Administracyi, Lwów 
SĄ ul. Sokoła L 4, :udzież ws wszystkich 
Ñ Biurach dziennikarskich i trafikach. 


Ee mą KŻ 


ma 


i waa 


FABRYKA żarówek 
= =- elektrycznych -= 


„C TRRON 


xatrzymnuu wskutek wojny wo- 
stała puszczona w ruch. 


FAZA, iownaieja 13 


A 


zas odnowić prenumeratę | | 


do nabycia w drukarni 1871-3 


URURI ion. Śaegera inin, jiwa 1 


smat, JERZY KONARSKI 


Zastępca redaktora 
Odpow. rodakier: MARYAN MACZLALSKI, 


